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IV  D rukarn i Akadem ickiej, nakładem  w y d a w c y  A. '/'entarcsyłTa.

X. n  A k  ó w .  na ś m ie r ć ,  i im  l ó w n ie ż  będzie  z o s t a -
N o t a r j u s z  P u b l i c z n y  W .  M .  K r a -  w io n y  d o w o ln y  w y b ó r  , ‘a l b o  się udać  

leowa i jego O k r ę g u  za w ia d a m ia n i-  do A m e r y k i  p ó łn o c n e j , i u b  l e ż  w y s i e -
n i e j s zy m , iż w  dn iu  12 b. m .  i r .  w  do -  dz i eć  z ł a g o d z o n ą  k a r ę  w  w i ę z i e n i u . __
m u  p ud  L .  Ó7 p> *y  u l i cy  G r o d z k i e j : o Z  1 i j e s l u  do nos zą  l i sty k u p i e c k i e ,  ż e  
go dz i n i e  9 r a n o  o d b y w a ć  się bę d z i e  l i -  t am  w y b u c h ł a  ch o l e r a  — D o w ó d c a  a r -  
c y t a c j a  r u c h o m o ś c i  p o  ś p . f W o j e i e -  mi i  W ł o s k i e j ,  j e n e r a ł  R a d e c k i ,  j es t  
cbu  G ł u c h o w s k i m  p o z o s t a ł y c h ,  j ako w k r ó t c e  s p o d z i e w a n y  w  W i e d n i u ,  
t o :  suki en  , b i e l i zn y  , meb l i  i t. p .  K r a -  Z n a c z n e  z m i a n y  m a j ą  na s t ąp i ć  w  w u j ­
k ó w  dnia  9  L i s t o p a d a  i 8 i 5 . r o k u  ska.  — O d  w y b u c h n i ę c i a  c h o l e r y  w e  
Seb as t j au  K o ry lo u xk l  NTot.  P u b l . J f t r  ) W ł o s z e c h  , p r z y b y w a j ą  co dz i e nn i e  do  

Vru<y. W  końcu  zesz ł ego m i e s i ą -  W i e d n i a  z n a k o m i c i  c u d z o z i e m c y  
ca p r z y p ł y n ą ł  do N e u w a s s e r  s z w e d z k i  s zczególn i e j  w i d u  K a r o l i s t ó w  F r a n c a '  
s ta tek p b d d o w ó d z t w e m  k ap i t an a  P e -  z k i c h , t ak  iż n i e m i  w sz y s t k i e  d o m y  
l e r sona  , m a j ą c y  na p o k ł a d z i e  5o d z i a ł  z a j e z d n e  s ą  nap e łn io ne .  ( g . B . v  ) 
r o s s y j s k i r h  n a j w ię k s ze go  ka l i b ru  , k t ó -  R o s y  a. N  C e s a r z o w a  p r z e j e ż d ż a ­
j ą  p r z e zn a cz o ne  do W a r s z a w y  c>Bv. ła  d 24 p a ź d z i e rn ik a  p r z e z  R y g ę  n i e  

A u.slrja  W i e d e ń s k i e  g a z e t y  d o -  z a t r z y m u j ą c  się w c a l e ,  w  p o w ro c i e  
n o s z ą  o n<fv,  ] pu zyczce  co n a s t ę p u j e :  s w o i m  do P e t e r s b u r g a . - O d  p o ł o w y  
„ N .  Ce sa r z  p o s t a n o w i e n i e m  z d  22  M a j a  b r.  z n a j d u j e  się w  Besa r ab i i  
p a ź d z i e r n i k a  u p o w a ż n i ł  a d u d m s t r a c j ą  w ie lu  a j e n t ó w  k u p i e ck i ch  z P a r y ż a  i 
s k a r b o w ą  do w y  d a w a n ia  o b l i gó w  r z ą -  W i e d n i a  , k t ó r z y  w  s t a w a c h  j e z i o -  
d o w y r h  na rzecz n o w e j  p o ż y c z k i ,  od  r a c h  i r z e k a c h  H . w y f a j ą  p i j a w k i .  Pa -  
I t t o r y c h  p rocen t  po t r z y  od  sta będz i e  r y ż  i A m e r y k a  są  g ł ó w n e , » i  m i e j s c a -  
p  a c o n y  W k o n w e n c y j n e ,  mone c i e ,  m i ,  d o  k t ó r y c h  na s t ą p i  w y  w ó z  tego 
. U m w e r s a ł n a c ^ i s k o - k r o l e w s k a k a s s a  t o w a r u .  D o t ą d  u łowi l i  d o p i e r o  t o o  
d ł u g ó w  r z ą d o w y c h  w y p ł a c a ć  będ z i e  p u d ó w .  N a ł o w i e n i e j e d n e g o  p u d a  k « -  
p ro c e n t a  od t y c h  ka p i t a ł ó w  , w  p ó ł r o -  sz tuje  t  o do  , 2 r ub l i !  J e ź l l  p o ł ó w  się 
c z n y c h  t e r m i n a c h ,  o k a z , c e l ó w ,  k up o -  u d a ,  w t e d y  p i j a w k i  zo s t aną  „ o w y m  
n o w  , k lore  się p r z y ł ą c z a j ą  do  o b l i -  a r t y k u ł e m  h a n d l u  -  Dzienrfffc Pef e r s -
gó w  na l a t i 6 ś e i e . “ — W i ę z i e n i  za  z b r o -  bu rsk i

t o m  » . "  sk-i p r z e m y s ł u  i ha nd lu  z a w ie r a

°TylŁo \ °  fa,'"yk
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słową dojyioskwy. Z  4 1 7 fabryk , t ru ­
dniących się wyrobam i baw ełuiani mi, 
ty lko więc io ta  część ma udziaj w 
w ystaw ie. ( g ,r *v .)

N iem cy .  Cesarsko-rossyjsk i po set. 
p rz y  związkn Niemieckim p r z y bę­
dzie w krótce do Frankfurtu nad M e- 
pem . Fi ancuzki poseł, Paroi) Cy pi ey 
Wyjechał lis czas krótki do Pąi yża rr- 
Podług w iaiogodnych lislów z P a ry ­
s a ,  (donpszą z Frankfurtu gazejy Berr 

fińskie) nie sama spraw 3 hiszpańską , 
jtj,e j ,grefkją zjodziją nipspaski i od- 
jpiienne zatniaiy jnigdzy iząd trp  fi.ąjj- 
cuzkim f angielskim. .Qspby dobrze 
Świadome rzećzy.zapcvv'óiąją, ł? '*■ lo­
su nki F rancy i . z Ą n g l j ą  na tyro juz 
punkcie stppcly , że mogą poprow a­
dzić do W'ca-k natlspodzirwanyrb w y -  
padjkow , jrźli xiążę T a lley rand  nier- 
•zeębce być  jeszcze raz czynnym .rrr  
Ód niejakiego czasu w f.ipsku bardzo 
ĝie zagęściły samobójstwa: w pi zacią­

gu bowiem dni iństu  7 osób odebiało 
sobie życie. (q .ti .v .)

g r ą n c j a .  Ludw ik  F i l ip  z Kiólcm 
j K ió low ą  Belgów od jodzie dęr h ontę- 
blo, lecz na czas bardzo knotki.. P rzez  
czas ich pobytu w Fontent blo nieb.ę- 
dzie n a jn m if jszey urofzystpści. ^
Królestwp,.B>lg.ijs.ry odjadą w kió lcę  
do BruxgU.i - X i ą z ę  Q rk a n u  w p o ­
d ro ż y  dp Ąlgieyu weźipie z sobąswp- 
jcb 8m,ip adwtąptów — ^jViclp stąr 
łkó\y yyojęunycli, m iędzy  któir-nii 
{płajdują^ się 2 liujotye. oki ęty, gd p ły ­
nął®. z ’f u 'o m r  dp Poj.l-.Vcndrea, dla 
ząbpąnja VQi?V3.P1’?'??ńĄT
(pzopęgo, dą Ą  try k,i, - V} fc
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zy morskiego Prefekta,- są one potrze­

bne do przewozu ai iylleryi i in  źynię 
łó w .  W  arsenałach p io\vińcjonalnych 
panuje  najw ięksźa czynność : ,p rzy g o -  
tew ują  lawety i amunicją. Kilka btf- 
te iy i  a i iy l le iy i  j kilka kompanij sa­
perów  riiasze 1 uje do Tujo  n u .— M ini- 
slei jalny dzit  nnik sporów pisze: ,,N le­
ki óre dzienniki w y sta w iły nasze sto- 
ąnnki z pajnoepą A jn e ry k ą  jako bli- 
zkie zer wania. T,o podjudzi z błędnej 
^paj/iinpśdj rzeczy i teraźniejszych sto­
sunków, p .  Jj.urcu , w jęe-pi f  zydent 
Stanem- Z jednoczonych, klpry najpe- 
yi nirj zostanie następcą Jacksona , jest 
skłonny ziobić Francyi wszelkie o -  
śp iądęze.nia dające się pogodzić Z iii- 
leięssarpj A met y ki. W  miesiącu niąiy  
cu nastąpi dopiero w y b ó r  now egp 
Pi ęzydeplfi, 1 W cześniej sprawa^o w y ­
płatę dUjgn nie będzie przedmiotTin u- 
k ładów  Z  reszf^jeźli jenerał Jakson 
myśli odwołać zParyża ajenta am ery­
kańskiego, i F rancja  odwoła na ty ch ­
miast swego Taki jest stan rzec y .—' 
ę o d p  uroczystości, w nlku .b  balów i 
towarzystw  w tej ziemie na dworze 
królewskim , te m a ją  się zacząć już  
W Listopadzie, kiedy Parow ie  i de­
putowani będą w P aryżu .  Bez wątpie­
nia pokaże się w ielu magnatów W po­
kojach w' prłaęu Tuijlę ries , k tó rych  
dotąd tam n.iewidziano, a którży te­
raz sprzymierzyli się z rządem L u ­
ci yyikę F 11 > j>ą-— VVjąśJęmość o śm ierci
Felliniego p rzy ję to  z największym 
siputkiępy-w N eąp o lu , zkąd donoszą, 
ie  poeta D.npias um arł  na febrę  w S y ­
cylii: jak gdyby c i  dwaj. siawni ludzie 
d ąb  sobie s ł f t W P . ,  u mrzeć jeden w o i -  
ęzyzn,ie drugiego, lądom ość jednak
o śmierci tęgo poety jest w ą tp ltw ą .—1 
(W  mieście A jaccio , miejscu urodzę^



t>is Napoleona na wyspieKorsyce, po -  
s l a : i o W rio n O  wznieść na placu fiona- 
p a r ty c k ,  kolumnę giauilową, z w i-  
•/.rt im k i cni Napoleona na szczycie. 
K orsykańsk i  a r c h i t e k t  L igny  będzie 
k ie r o w a ł  wysławieniem tęgo pomni­
ka. —  W  T u luz ie  uwięziono- znow'u 
kilkanaście osób, które m ają  należeć 
dó spisku odkrytego niedawno w tem 
mieście. W  ięh liczbie znajduje się 
A c y e l i o d z i e ń  zagraniczny , przy  klo­
ty  m miano znalęźć buntownicze ode­
zwy do irańcuzkiego w ojska. ( g . E . v . )

H iszp a n ja . W  szysliko zapowiada, 
i i  wojsko Karolistów- ma wielkie pla­
n y .  Don Kailos przywoła} do sit bie 
Wszystkie Jun ty  i udzielił im lozkezy.  
N o w y  wódz naczelny E g u ja ,  k tóre- 
lnu zdaje się niezb.y w*ać na po lity- 
eąryeh i w o jen n y ch  talentach, rozw ija 
największą czynność. Eodatki ,'i za­
ciągi są wydzierane żca łą  surowością; 
szczególniej ostro postępują Kaiolićci 
p rz y  poboize pieniędzy. W s z y s c y  o 
liberalizm podeji zani mus/.ą w iele pła­
cić, a choćby uciekać chcieli, to na 
nieby się niezdało , gdy ż.by im  skon­
fiskowano m ają tek , a sprzedanie jego 
tak jest niepodobne , jak ucieetka do 
Francy! z wielką sum m ą pieniędzy. 
—̂ G łó w n y  plan K a iolistqw zdaje się 
być ten iź zg io m ad zą  wielkie siły 
pod Eslellą , ztamtąd udadzą się- do 
B u rg o s ,  aby Kastylją, obrać za n ow y 
tea tr dom owej w ojny . N aw arra  bo­
w iem  i przyległe  p row inc je  tak są 
wyniszczone,, iż dłużej nie mogą ż y ­
wić wojska. N ie  zbywa, takż.e- na in­
try g ach  ; albowiem u trzy m u ją  po­
wszechnie, że D o n  Karlos ęheiał p rze ­
ciągnąć na sw oję stronę jenerała K o r­
dow ą, lecz ten edr&ucik wszelki®- p ro ­

pozycje. Do lej pogłoski dało powód 
w idzenie? się K ordow y z pułkowni­
kiem Kai olistowskim Elio. T e m u  z ja­
zdowi p rzyp isu ją  jedni zawieszenie 
broni Irniędzy obiema wojskami., inni 
sądzą, iż rzecz chodziła o w ym iauę 
jeńców. K oidow a dawał 5ch K aro- 
lis.-owskich officerów za jednego offi- 
cera K ry s ty n ó w  W y m ia n a  miała 
przyjść do skutku d. aS z. n j .K ry s ly -  
nowie oddali Karolislom j 46 oficerów 
wszelkich stopni i 1 5.0 źołniei zy.GBv.

S z w o je n r jo .  Jak dalece bieg rze­
czy w Szw ajcaryi i óini się od porząd­
ku w innych krajach , dowodzi nastę­
pna o k o l i c z n o ś ć J < d e n  właściciel, 
rozgniew any, iż mu kradziono owoce 
z o g io d u ,  posłał plebanowi pismo do 
odczytania z ambony ogłaszające za 
w yję tych  z pod praw a tych wszyst­
k ic h ,  którzy by kradli owoce. Pleban 
odczyta!.— P izy  mieście  Z u r i c h , gdy  
nff zebianiu się milicyi nie stanęli c f -  
fieerowie ,lprości żołnierze odczytali 
ic h nazwiska b wszystkich skazali na 
k a rę ,  opt ócz dowódcy. N iektórych  
żołnierzy skazano za tę  swawolę ną 
karę p ien iężną ,  nejwimniejszego na 
dzień aiT-sztn, lecz dowódca przez 
wdzięczność darow ał wszystkim ha- 
i y .  ( g e v  )

M Sośnicy g ry  w szach y , powinni 
O],lak iw ać z go o  A lexandra  1V1 ’Donnel- 
la ,;który w roku  ż y c ia , po krótkiej 
chorobie zeszedł z tego- świata. l ly ł  
ouj wio tylko najlepszy to swego czrsu 
graczem w  szach y ,  ale i najlepszym f 
jakiego Apglja- miała po Erlidorze. 
Lecz. talent jego uiecgraniczyb się.na 
tej jeebrej sztiuce; M ’Domufkw y d a ł  sąa- 
cewne dz-iela- o ekoncm ii pc litycznej,
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o  stosunkach z sacTiodniemt Indjatni i 
o handlu z zagranicą wpowszecbnośei;  
jasnym  stylem sw oim  w yśw iecał naj 
głębsze o rzeczach pojęcia. Kluby  
szachowe w W estm inster i Londynie,  
do których należał,  boleją nad jego 
stratą. B y ł  to ten satn lYTDouuel, któ­
ry  przed rokiem w  Klubie W e s lm in -  
sterskitn grał to o  par tyj szachów z 
panem de la Burdonrie. W  udzielaniu 
rad y  by ł najłatwiejszym , żaden nau­
czycie l  gry w szachy nie miał ani ty ­
le cierpliwości, ani krwi zimnej. M ’ 
Donnel niezostavvia po sobie nikogo , 
ktoby go mógł zastąpićgodnie, ( u l  ) 

M o d y. Na balach w  Fonteneblo 
pokazało się wiele turbanów. N ajp ię­
kniejszy b y ł  z atłasu hrolcaritu w sze­
rokie wiśn iowe i białe p ą sy ,  oplecio­
n y  wązkim  sznureczkiem z ło tym .N aj­
mniej świetny turban b y ł  ci l’I z r a e l i ­
tę  z  g a z e  princense. Z n ow u  zaczyna­
ją nosić złote łańcuszki w o k o ło  czuła,  
co s łu ży  i do codziennej toalety . W 
łańcuszkach tych n iepow inno b yćd ro-  
gich kamieni. — Liczba nowo zapowie­
dzianych modnych mąleryj dochodzi 
do 2 i gatunków, które są wystawione  
na widok w magazynach p aryzk ich .— 
Podług wszelkiego podobieństwa pła­
szcze damskie tej z im y nie będą mia­
ł y  zb y t  wielkich k ołn ierzy , i wstanie  
będą mocno wcięte R ękawy rów nież  
u Sukien i całe suknie przestają być bar­
dzo szerokie, z czego się cieszą m ężo­
w ie ,  bo im się zmniejszą w ydatk i ,  i 
poczciwi ludzie, że oszustwo ustanie.

P r z e k le ń s tw o -  
H e  ra zy  człek okiem mruga, lub  o d d y c h a ,  
I le  razv kochanek  do koi 'banki w z d y c h a ,
I le  bii g łv  minister p ro jek tó w  w y m y ś l i ,
I le  p ió rem  l ite ra t  wyrazów n a k r y r l i ,
I le  ra zy  przez  życie szuler  miesza kar ty  ,
H e  razy  fi lozof w  swa t»i zdaniu  upar ty  ,

G łó w n y  K a n to r  R e d a k c y i K a r  j e r a  w  K,

I lu  m odnych  oszustów w  paryzk ie j  zabawie , 
Tle w  są d ach  wybiegów, a w y k rę tó w  w p r a ­

wie ,
I lu n u d n y c h  na trę tów , ilu p a n ó w  d u m n y c h  
Ilu g łup ich  co c h cą  się udać za ro zu m n y ch ,
Ile o rd e r  od niższych wymaga u k ł o n ó w ,
I le  s tro ją  kobiety k a p ry só w  i tonów  ,
I le jest lo renetek szczególnie dla m ody ,
I lu  ó iężó w zu iszczy ły  mody i rozw ody  ,
Ile w świecie ga lonów i k lejnotów drogich . 
I l e p i e s k ó w  w w ygodach a w nędzy ubogich, 
I lu  w świecie p o c h le b có w ,  ilu in t ry g a n tó w , 
I lu  jest łudzi  groszó w, fi lu tów i f r a n t ó w ,
Ile zby tku  po d w o ra ch ,  a p rz e p y c h u  w  s t ro ­

j a c h ,
I le m eb lów  po wszystkich w K rak o w ie  pok o ­

j ac h ,
Ile jest fanatyzm i pdmiędzy p ro s to tą  ,
Ile in tryg  sp raw uje  miłość, talar,  z ło to  ,
I le  razy pa uenki w zdycha ją  do męża ,
I le  razy o b łu d a  i chyl rość zwycięża ,
I le razy p rzekupk i  d j a b łó w  w spom ina ją  , 
ł ie  razy pa-inwie za nic p ra w o  m ają  ,
Ile nieraz jest d u m y ,b e z  < n o ty , ta len tó w ,
Ile  l ichw iarz  Zagarnie n a p rze p ad łe  sp rzę tów  
I lu  m yśliwych łg a rz ó w  , a szewców pijaków, 
I le w świecie w łó c zę g ó w in ie c n y c h  p ró żn ia ­

k ó w  ,
I lu  w  oczy p rzy  ja< ió ł ,  za oczy fa łszyw ych ,
He sk ry tych  m iłostek, chociaż mniej godz i­

w y ch  ,
I le  w ina  tu do nas z zagranicy w c h o d z i ,
I lu  na przyrzeczeniach panów  się zawodzi,
Ile bab jest guś a rek g łu p ich ,a  dam m odnych ,  
I lu  odojców do b ry ch  jest s rn ó  w o d ro d n y c h ,  
He k łó tn i  jest w stadle źle d obranej  pary ,
He cnoty bez nagród , a zbrodn i  bez k a r y  ,
I le  do tąd  wybito  grószów i dukatów' ,
I le  liścia na d rzew ie  , na ziemi z i ó ł , kwiatów, 
Ile pszczó łek  po u la c h , ry b  po ró żn y ch  w o ­

dach ,
I le b ą k ó w j ,k o m a r ó w ,  wznosi  się p rz y  b r o ­

dach ,
I le  ąwierza po  kniejach , a po  bagnach  gadu 
Ile p tak ó w  na świecie i ile ow ad u  ,
Z  ilu p ro szk ó w  się naszej ziemi b ry ła  składa, 
Ile Wody kropelek  w  różne  morza w p ad a  ,
I le gwiazd na niebie astronom! liczą ,
T y le  nieszczęść niech wszyscy zdrajcy pa ­

nien liczą. ( s.ł .)

O p u ś c i l i  K r a k ó w .  Węgliński Tomasz 
oh: do Galic ji.  J u s s upoff  X iążę do P e te rsh .

Dziś rano  stopni zimna 3. ;
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